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Przegląd polityczny. 

W jednym z ostatnich artykułów wiedeńskićj 
Pressy, dziennik ten czyniąc przegląd europejskich 
wypadków, robi zarzut Austryi, iż okazawszy skłon- 
ność ku Rossyi wywołała zatargi z Anglią i zmu- 
siła ją do zajęcia stanowiska właściwego Austryi 
nad Dunajem, a w ten sposób ubieżenia w roli 
naznaczonćj cesarstwu w rzędzie mocarstw euro- 
ropejskich. 

Artykuł rzeczony, napisany z wytrawnością i lo- 
giką właściwą Pressie wywołał odpowiedź w dzien= 
niku Reichszeitung , którą z uwagi na stanowisko 
tego organu w kolumnach naszych zamieszczamy. 

„Nie ulega wątpliwości, iż nie austryacki ga- 
binet, ale ministeryum St. James, wmieszawszy się 
w ostatnie ruchy europejskie, jeszcze z tamtćj strony 
Alp; ołało to stanowisko , które Pressa zo- 
wie nakłonieniem się ku Rossyi. Gabinet angiel- 
ski wystąpił we Włoszech jako przeciwnik Au- 
stryj, a i w Węgrzech intrygi jego wyszły na 


jaw. Gdyby Lord Palmerston miał ciągle na ba- 


czeniu interessa Anglii, o których jako człowiek 
stanu i przezorny polityk mógł wiedzieć, że z in- 
teressami Anstryi nigdy się nie krzyżują, gdyby 
udawaniem wielkich spraw i idei Anglii nie łu- 
dził i nie rozrywał, byłby oszczędził narodowćj 
dumie tak ciężkićj klęski i odwiecznego związku 
między Astryą a Anglią nie stargał. Gdyby 
również Anglicy chcieli sprawiedliwie ocenić re- 
zltaty swćj zagranicznćj polityki, przekonaliby 
się iż wpływ W. Brytanii, nawet w zwyczajnych 
internacyonalnych stosunkach ścieśnionym został, 
a lord Palmerston więcćj miałby do czynienia 
w obronie i wspierania europejskich interesów nad 
Dunajem, niźli jak mu się to podobało uczynić, 
w ich zaczepianiu. atwo przyjdzie takiemu czło- 
wiekowi jak Lord Palmerston nowe wywołać za- 
wiktanie i wstrząśnienie pokoju; stałych dążno- 
ści on nigdy nie utwierdzi, bo mu do tego zbywa 
na zaufaniu europejskich mocarstw. 

„Wszakże stanowisko to pozostawiamy tym, 
którzy równowagę europejską przez rossyjską s 
terwencyą za zburzoną uznają i oświadczamy, że 
wedle nas równowaga ta w niczćm dotkniętą nie 
była. ~ : 
„Trzeba mieć na baczeniu powody, które skło- 
nity gabinet 22. list. do przywołania pomocy ro- 
syjskićj. Są one jasne i widoczne, a wyłuszczo- 
ne bez żadnego ogledu w odezwie wydanćj przez 
ministeryum do ludów Austryi, Należy także wspo- 
mnieć przyczyny, które spowodowały cesarza ros- 
syjskiege, do zadosyćuczynienia widokom Austryi. 
W ukazie swoim przedstawił on je światu dobi- 
tnie i otwarcie. Manifesta więc wspomnione wy- 
kazują rodzaj tj interwencyi, a raczćj pomocy 

jb tak jasny, ż ? ; 

w sposób tak Jasny, że tutaj wypada tylko do 
nich się odwołać. 

„Wzgląd na utrzymanie siebie samćj zmusił 
Rossyą do okazania się powolną gabinetowi au- 


stryackiemu, 4 też same powody nie znaglały 
peee do poświęcenia któregohądź z żywotnych 


interesów. i zaręczały Jej Ba przyszłość zupełną 
wolność w polityce- Proste następstwo przywie- 
dzionych faktów zaprzecza, aby Rossya_w nagro- 
dę pomocy, chciała urzeczywistnić zamiary swoje 
zwiększenia lub przeważającego wpły wu, a gdy- 
by późnićj zamiary takie SIĘ pojawiły, Jużby Sa 
mo uznanie niezaprzeczonych usług Rossyi nie 
mogło być dła Austryi l z Ly 
rzekonani jesteśmy, że mężowie; ie w dziś 
losy Austryi są powierzone, jéj niepo ległości 
zewnętrznćj Za nie nie ustąpią. meza 
szelako nie bez zasady wypadki niektóre 
na Węgrzech wywołały niespokojności W umy- 


dostateczną pobudką. My | miało 
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słach. Pojawiła się pewna sympatya Magyarów 
ku Rossyanom; powiadano nam, że rossyjscy 0- 
ficerowie niepomni swych obowiązków, nieprzyja- 
zne Austryi żywili chęci, Przejście wojska sła- 
wiańskiego niemogło zapewne w Galicyi pozostać 
bez silnego wpływu, a ludzie bardzo poważni 
lękają się sławiańskićj propagandy. €o do nas 
przyznajemy że duch szczepowy i fanatyzm re- 
ligijny silniejszemi Są przeciwnikami niźli oręż, 
przeciw któremu podołamy ale w odporze tych 
idei może Austrya rozwinąć równie silną i o- 
żywczą ideę wolności, a budując instytucye w Ro- 
syi niemożliwe, yłębićj wykopać przepaść dzie- 
lącą świat zachodni od wschodniego. 

„Również łatwo nam będzie dowieść, że po- 
moc rossyjska nie jest zasądą, mogącą zmienić eu- 
ropejskie stosunki. Gdzież bowiem może mieć 
źródło to zepsucie europejskićj równowagi. Bez 
wątpienia w tém tylko, gdyby które z mocarstw 
europejskich potęgę Swoją utrwaloną i ubezpie- 
czoną wskutek układów 1815 r. jakim nabytkiem 
zwiększyło , bądź to na drodze zdobycia lub w ci- 
szy dyplomatycznych zabiegów, bądź też przez 
rozbudzenie ducha mieszkańców, choćby się mu 
jak np. w Prusiech, kierunek konserwatyczny na- 


dawało. Zaledwo w AuStryj walka się skończyła 


a już pułki rosyjskie cofnęły. się i przeszły Kar- 
paty tak nagle, jakby w najśmielszóm obracho- 
waniu przypuścić niebyło można. Austryacki mi- 
nister spr. zagr. najtrudniejsze negocyacye z naj- 
większą zręcznością przeprowadził. Gdzież jest 
więc ta groźna ruina europejskićj równowagi?“ 
mo) Ae głsbe:5 *4s; g 


Wiedeń 8 grudnia. Od kilku już tygodni ciągłe 
obiegają wieści o zmianie ministery um. Najprzód po- 
jawiły się one w dziennikach zagranicznych, nastę- 
pnie w prowincyonalnych, a dzisiaj znajdujemy o 
nich wzmiankę w samychże dziennikach wiedeńskich. 
Chociaż jednak zapewniają, że już w bieżącym ty- 
godniu lista członków nowego gabinetu została uzu- 
pełnioną, niesądzimy aby te pogłoski zasługiwały 
na wiarę. „Niewidzimy, pisze dzisiejszy Wanderer, 
żadnego powodu, któryby „mógł skłaniać obeene mi- 
nisteryum do ustąpienia. Gabinet, który tyle się oka- 
zał energicznym, iż niedogodny sobie sejm rozwiązał, 
gabinet, który tak długo rządził się ordonansami, i 
to w czasach, kiedy inny radhy był, przez obecność 
jakiegokolwiek, choćby nadzwyczajnego sejmu, zrzu- 
cić z siebie jakąś część odpowiedzialności; gabinet, 
który z tak wzniosłą, niewstrząśnioną spokojnością, 
bez względu na zmienione stosunki, bez względu na 
walczące o pierwszeństwo opinie, panuje — taki ga- 
binet, mówimy, tak głębokie musi mieć przekonanie o 
swojej doskonałości 1 wyłącznćj zbawienności swo- 
ich zasad, iż trudno przypuścić, aby naraz chwiać 
się począł, niedokonczoną budowę w obce oddał 
ręce, i otrząsł SiĘ Z p powiedziałności, w chwili, 
gdy opinia publiczna tak głęboko przekonana jest, © 


wiecznej, jedynćj i wyłacznćj zasad jego prawdzi- | p 


wości. Gdy w państwach konstytucyjnych następuje 
zmiana ministeryum w takich stosunkach, jakiemi są 
teraz nasze, — takowa UWažana bywa za nader wa- 
Żżny wypadek i zwraca na siebie całą uwagę każde- 
go patryoty. Niemamy w obecnćj chwili żadnych Izb, 
którychby większość oŚwiadcząłą się przeciwko za- 
sadom i systematowi ministerygm, i swojćm votum 
nieufności, dalsze JEGO redy, czyniły niepodobnemi; 
niemamy sejmów krajowych, któreby przeciwko ad- 
ministracyjnym błędom i wiehrzeniom rządu powsta- 
wały i zaprowadzenia odmiennego systematu dopo- 
minały się; niemamy naKoniec dzienników, któreby 
z tak nieprzyjacielską występowały opozycyą, a i 
w takim razie, iżby im UCZyniono tego rodzaju kon- 
cessyą, aby z tego powo ministeryum ustępywać 
— mamy w całej Zdlorowej ojczyznie pokój, 
porządek i urzędowe PprZYNaJmnićj zadowolenie — a 
przecież głoszą kryzys ministerya]ne! W jakimże więc 
celu? Mażże to być ruch naprzód? Rzeczywi 
à M zy 

do tego niepotrzeba innych ludzi, jak ci, którzy pod- 
pisali program Kromieryżki —niechby tylko chcieli, a 
pędą i dla liberalnćj party dosyć liberalnymi. Był- 


pop A ORA 


ście | w drodze łaski, 


Rok 1849, 
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żeby to więc ruch wsteczny? W takim razie wy- 
padek łatwo dałby si o ER 'ć, ale temu nie- 
chcemy i niemożemy dać wiary! naszych czasach 

idzie się prędzćj i łatwićj naprzód, aniżeli w tył, i 
pierwsze mnićj jest niebespiecznem od. ostatniego. — 
Liberalna prasa niewiele ma powodów do zadowol- 
nienia z ludzi, którzy nateraz mają ster rządu; ale 
musi ona bronić zasady, niedopuszczającćj, aby kom- 
binacye ministeryalne były zależne od przypadku lub 
upodobania. Musi ona utrzymywać zasadę, iż wszelkie 
ministeryum winno reprezentować pewny system, pe- 
wna opinią; a jakiż mógłby być w obecnych stosun- 
kach system nowego jakiegoś gabinetu, chcącego rzą- 
dzić bez Izb? Chyba: „aprés: nous le déluge!“ — 
Z zadowoleniem powitalibyśmy pogłoskę o częścio- 
waj tylko zmianie pojedyńczych. ministerstw, ale zu- 
pełną zmianę gabinetu, o jakiéj: prawią pogłoski, u- 
ważamy w obecnćj chwili za równie niebespieczna , 
jak i niestósowną.* 

(Wiadomosci % Węgier). Urzędowe dzienniki wę- 
gierskie ogłaszają następujące wyroki sądu wojen- 
nego w Aradzie : 

„Maurycy Psotta, c. k, porucznik, w armii po- 
wstańczćj jako kapitan, major, podpułkownik i puł- 
kownik, miał udział w bitwach pod Schwechat, Ka- 
polną, Tapio-Bieske, lzassag, Gross-Sarlo i Komar- 
nem, tudzież w blokadzie i szturmie twierdzy Budy, 
a jako dowódzca większego już oddziału powstan- 
ców, w drugićj bitwie pod Komarnem. 

„Edward Czillich, c. k. kapitan od pułku piechoty 
Waza, jako kapitan od honwedów, miał udział w o- 
blężeniu Aradu, następnie jako major i brygadyer 
walczył w bitwach pod Ta pio-Bicske, Izassak, Gross- 
Sarlo, Waitzen i Komarnem; otrzymawszy dalćj sto- 
pień podpułkownika miał czynny udział w oblężeniu 
Budy, nakoniec jako pułkownik i dowódzca dywizyi 
znajdował się w bitwie pod Peredem. 

„Jan Maryassy, e. k. porucznik pułku piechoty 
ces. Alexandra, mianowany kapitanem a późnićj ko- 
mendantem utwerzonćj w Sy rzą adi i narodo- 
wćj ochotników, przez 5 miesięcy miał udział w o- 
blężeniu tćj twierdzy, a przez ten czas postąpiwszy 
na podpułkownika, pułkownika i dowódzeę dywizyi 
walczył w bitwach pod Hidas-Nemeth, pod 'Tarnay, 
Kapolną, Tapio-Bicske, łzasseg, daléj w odsieczy 
Komarna i oblężeniu Budy, następnie posunął się nad 
rzekę Waag i miał udział we wszystkich potyczkach 
swojego cofającego się korpusu, aż do Villagos. 

„ Rafael- August Toth de Felsó Zapor, c. k. podpo- 
rucznik, mianowany majorem a późnićj podpułkowni- 
kiem honwedów, jako taki i dowodzący brygadą 
w końcu grudnia r. z. podwakroć potykał się pod 
Toschną z wkraczającem do Siedmiogrodu wojskiem 
cesarskim; następnie mianowany został nadkomen- 
dantem Klausenburskiego dystryktu, dalćj pułkowni- 
kiem i komendantem Bystrzycy i przyjął od Bema do- 
wództwo nad oddziałem 10,000 powstańców; późnićj 
zastąpił Perczla w dowództwie nad tak zwaną armią 
południową w Baczce, i dowodził w bitwie poc 
O'Besce przeciwko armii bana Jellaczyca; nakoniec 
jako szef sztabu dowódzcy powstańców Guyona, u- 
czestniczył w bitwie pod Hegyes. 

„Daniel Rapaich, c. k. yć? przyjął w armii 
powstańczćj stopnie majora, podpułkownika i pułko- 
wnika, i w rozmaitych miejscach kierował fabrykami 
rochu. 

„Ferd. Querlande du Hamel, e. k. kapitan, jako 
major organizował honwedów, późnićj w stopniu puł- 
kownika walczył ze. k. wojskiem w bitwie pod Neu- 
stadt, stawiał most pod Szegedynem, a w końcu lipca 
b. r. dowodził nk | w Aradzie. i 

„Ignacy Cserey de agyaita, c. k. kapitan, w ar- 
mii powstańczćj awansował do stopnia pułkownika i 
do d. 5go sierpnia b. r. urzędował jako komendant 
obwodu W. Waradyńskiego. 

„Józef Babay, c. k. kapitan, organizował batalion 
honwedów, otrzymał stopień majora i komendanta ba- 
talionu, i miał udział w bitwie pod Borgo-Prund z c, 
k. pułkownikiem Urban stoczonćj.* ; 

Wszyscy nadmienieni inkwizyci, za udział w zbro- 
dni zdrady stanu, na posiedzeniu sądu wojennego 
w Aradzie, w d. 25 z. m. odbytóm, skazani zostali, 
obok utraty stopnia i konfiskaty eM majątku, na 
śmierć przez powieszenie; — wszakże fzm, Haynau 

zmienił karę śmierci dla Gciu pićrw- 
szych na dSletnie, a dla dwóch ostatnich, ze wzglę- 
du na okoliczności łagodzące, na %letnie więzienie 
forteczne w kajdanach. 
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Wiedeń 9 grudnia. (Zakaz dziennika „Presseś). | domiono o tém prezydyum policyi, z wezwaniem do | Patrie donosi, że ambasadorowie rzymski i neapo- 
Dzisiejsza gazeta Wiedeńska, zawiera w części u- | jak najprędszego skarcenia winowajców. = =- |]itański nie będą zmienieni; zapomina atoli o amba- 
rzędowćj następujące ogłoszenie gubernatora Wiednia: Frankfurt grudnia. (List jenerała Schónhals. sadorach przy trzech dworach północnych, które w o- 

„Stanowisko jakie od pewnego czasu zajął dzien- Arcyksiąże Jan). Obiega tutaj list jenerała Schön- | beenćj chwili są opróżnione Bulletin de Paris za- 
nik „die Presse,“ dowodzi, że dążność jego ustawnie | hals mianowanego członkiem komissyi rzeszy. Pisze pewnia, że prezydent do wielu już zgłaszał się re- 
zmierza ku temu, aby wzbudzać nieufność do posta- | že ani on, ani jego koledzy, niepierwej Z Wiednia prezentantów, ofiarując im wzwyż wspomnione posa- 
nowień rządu, postępki jego podejrzywać, i cecho- wyjadą, dopóki wszystkie trudności co do prowizo- | dy, lecz wszyscy odmówili ich przyjęcia, nawet pan 
wać go piętnem antikonstytucyjnym. Widoczną jest ryum usunięte nie będą. Wprawdzie rozpoczęto Już de Persigny niezdaje się być skłonnym do reprezento- 
rzeczą, iż w ten sposób umysły utrzymywane są w cia- | w tym względzie nezgocyacye z Berlinem i o pomyśl- wania obecnćj Francyi w Berlinie. „Godność tę chce 
głćj niespokojności, zaufanie w trwałość i uczciwość nym ich rezultacie wątpić się nie godzi, wszakżeż | powierzyć Bonaparte p. Heckeren jednemu z młod- 
rządu zachwiane, kredyt publiczny uszkodzony, a | do dziś przeszkody te usuniętemi nie są i czasu ich | szych członków prawćj strony, 
niepewność i obawa we wszystkich warstwach spo- | usunięcia przewidzieć nie można, chociaż arcyksiąże | Aby zakończyć szereg powyższych uwag, wypa- 
łeczeństwa rozkrzewia się. Jakkolwiek wolne roz- | Jan znudzony dzisiejszóm stanowiskiem, naciera o jak da nadmienić, „że wypracowane przez prezydenta 
trząsanie i bezprzeszkodne wypowiadanie opinii od- najprędszy rezultat. Prusy wyszukują powodów prawo AC 0 i wojskowój i zaokrągleniu bud- 
miennych od rz du, na drodze dziennikarskićj, do- | zwłoki; między innemi nie chcą one, aby kwestya | żetu wojny, rozbuć ziło żywy opór „w ministeryum. 
tychczas nie było wzbronionem; to przecież władza | szleswicka należała do komissyi, dążą więc do tego, Szezególnićj Jen. d'Hautpoul wystepuje przeciw pra- 
upoważniona do czuwania nad stanem wyjątkowym iżby komissya dopiero po załatwieniu kwestyi, roz- |wu, twierdząc, iż szaleństwem byłoby w dzisiej- 
mniemałaby uchybić swojemu obowiązkowi, gdyby | poczęła czynności. W skutek więc tych usiłowań, szych okolicznościach, osłabiać organizacyą wojska. 
owemu pismu, w pizyjętćj przezeń szkodliwćj da- tac h szleswicka w Kiel, weszła w bezpośrednie Projekt do prawa o urządzeniu publicznćj pomocy, 
Żności i nadal wolne zostawiła pole. Odpowiedzial- stosunki z rządem duńskim, a tak oszczędzono ko- | również nieuzyskał przyzwolenia gabinetu. Bonaparte 
ność stąd, tćm byłaby większą, iż ów dziennik po- | missyi licznych trudów w tćj sprawie. oprócz tego ma trzy następne przedstawić projekta: 
ważył się stawić czoło, wydanym ogólnie przestro- | — Prusy domagają się od rządu Badeńskiego wy- pierwszy. nadaje prefektom moc odwołania merów bez 
gom. Dzienniki nierównie umiarkowanićj redagowa- nagrodzenia kosztów wojennych, w kwocie 3 milio- poprzedniego zniesienia się z wyższą władzą; drugi 
ne zostały zakazane, byłoby więc niekonsekwencyą, | nów złr.; pan Savigny wniósł , aby okoliczność ta, | nakazuje prefektom roa lagnaé nadzór nad wiejskimi 
na dalsze wydawanie Pressy zezwalać. Przeto gu- | w Karlsruhe była załatwioną. Korpusy związkowe | nauczycielami i usuwać ich od obowiązków, jeźli o- 
bernator cywilny i wojskowy, na zasadzie nadmienio- | mają żądać należytości za koszta wyprawy z kassy | każą się zbyt liberalni; trzeci nakonieć wnosi o przy- 
nych motywów, widzi się spowodowanym, dziennik | Państwa. i wróceniu stępla na dzienniki i pisma polityczne, aby 
„Presse“ na czas trwania stanu wyjątkowego, zaka- | — Wybory w Hessyi elektoralnćj, wypadły w du- | utrudnić wydawnictwo i powstrzymać wzrost socya- 
zać; co niniejszćm do powszechnćj podaje wiadomości. | chu demok ratycznym. lizmu. | R e 

Wiedeń 8 grudnia 1849 (pod). feld. Welden gub. FRANCYA. p (RĘCE Ý rządku dziemy daoczego Zgroma- 
Wiadomości bieżące.) Większa część dzisiej- aryż ; mi „e 5 aż DE zenia). 4 5 50 przyszedł pod dy- 
zę poczt wcale nie przybyła. Konduktorowie po- ini O reke zapewnienia, skusyą projekt do prawa, stanowiący na rok bieżacy 
iadają, że wszędzie zaspy śniegu utrudniają komu- j 5% PWST, +5 „Je pobór w ilości 80,000 ludzi. Francisque Bouvet żą- 
wiadają, ę py g Ją utrzymywać, że podatek od trunków, jest kością hie“ | gay zmniejszenia té liczby do poł. ista od 
kaszoć zgody, różniącą prezydenta z gabinetem. Wszakże | ** E: R J zy to połowy. lzba odrzu- 

—, Według nadeszłych dzisiaj wiadomości z głó- aiochodsi już o natychmiastowe zniesienie podatku. | (* Edo 60.000 andot domaga się ograniczenia po- 
wnćj kwatery drugiego korpusu armii, wszystkie po- Bonaparte czuje razem z ministrami niepodobieństwo | P9ru do 60,000. Jen. Hautpoul odpiera to żądanie. 
zz: z à onap uje MARSAM BLED Charras radzi przyjąć ogólną 80,000, z których po- 
głoski o ruchach wojskowych nad Saską granicą są wykreślenia 160 milionów z budżetu dochodów, pra- > „eazi przyjąć ogolną 50,000, Fe A ż 
bezzasadne. Armia czeska zajęła już kwatery zimo- | onie atoli uśmierzyć gniew ogółu zapewnieniem, że towa bedzie bezzwłocznie owołana do broni, dru- 
we w miastach: Kóniggratz, Jesephstadt, Juńngbunz- podatek tylko na rok 1850 będzie przedłużony. Prze- | 8% Zaś połowa w razie nag acej potrzeby, za SZCZE- 
lau, Budweis, Latomischl, Pardubitz, Klattau, Eger, | ejwnie p. Fould nieco drażliwszem obdarzony sumie- | 55lnćm upoważnieniem Izby. Minister wojny i na ten 
Karlsbad, Tetschen, Theresienstadt i Teplitz. niem, niechce się zobowiazywać do tego czego po wniosek. nieprzystaje, a jenerał Oudinot przemawia 

— (Gazeta Peszteńska z dnia 5go b. m. zawiera o- | roku równie jak i dzisiaj niemógłby wykonać “radzi | W imieniu komisyi za projektem rządu. Zgromadze- 
kólnik feldm. Haynau, obejmujacy znacznie złagodzo= | „3... co zastrzedz w i : PRZ _| nie odrzuciwszy poprawki pp.Randot i Charras, sta- 

i gy lany RACE więc tylko` zastrze PA ay wracającem BO" | ow; 3% rojekt ma być poddany pod powtórne roz- 

ne instrukcye co do postępowania komissyi puryfika- datek, że będzie wyznaczona śledcza komissya, która | 0 1% prej YSP "Pep 
cyjnych a cywilnemi urzędnikami, którzy mieli udział wciągu roku, przedstawi co do tćj kwestyi sprawo- 
w powstaniu. 

— Gazeta zagrzebska donosi od granicy Bośnii; 


zdanie. Tak więc możnaby później wesprzeć się na 
raporcie komissyi i oświadczyć, że zniesienie podat- 
że gdy dotychczas, pomimo przyrzeczeń Tahira Ba- 
szy, Wezyra 'Trawniku >» nieulżono ciężarów na 


ku niejest potrzebne. Większość sejmowa oświadcza 
Jest p g è k 
12 > a eh za podatkiem, atoli opozycya wzrosła już do 280 
Bośnią nałożonych, co jak wiadomo było powodem | członków. Przebie ejsi reprezentanci wnoszą, aby 
powstania, ani też odwołano znienawidzonych mu- 
tuzelimów Besirewicza i Arnautowicza, przeto do- 
wódzca powstańców Kedicz, zbiera na nowo hufce 


tą razą uciec się do tajemnego głosowania, przezco 
trwożliwsi przyjaciele dawnego porządku mogliby zło- 
swoje w Poswizdzie i Ostrohacie, skąd zamierza po- 
wtórnie uderzyć na Bichacz. 


żyć w jego obronie swoje wotum, niewystawiając się 
NIEMCY. 


na odpowiedzialność przed narodem. Dotychczas tylko 
Berlin 7 grudnia. (Dzisiejsze posiedzenie Izby 


kilku nieznanych mowców zapisało się za projektem 
ministra skarbu, wypadało więc wnościć że obrona 
Héj. Sprawozdanie ministra skarbu.) Minister Ra- 
be. „A woli J. K. Mości poważam się wysokićj 1z- 


będzie słaba: lecz nagle dwa wielkie nazwiska zwię- 
kszyły licźbę tych szermierzy: pp. Thiers i Montalem- 
bert oświadczyli, iż pragną podnieść swój głos w tej 
sprawie. Jednakże pierwszy ciągle zagniewany jest 

bie przedstawić budżet na r. 1850. Według tegoż 

rozchód wynosi 91,302,053 tal.; dochód 91,311,213 

tak że nadmiar wynosi 9,213 talarów. Na wydat- 

ki nadzwyczajne potrzeba 4,934,213 talarów, a 


na prezydenta i wraz z księciem de Broglie, panem 

Roger du Nord oraz kilku innymi, tworzy reakcyjn: 

opozycyą. Przeciwnie zaś Montalemhert, po odbytćj 

7 7 a A przejażdce po kraju, głośno utrzymuje, Że dla 

mianowicie na budow dróg lądowych i morskich | zpawienia Krancyi potrzebne jest przedłużenie wła- 

i marynarkę, do której osobne złożę przedstawie- dzy Bonapartego, że w dzisiejszym stanie rzeczy, 
nie. Budżet wojny przeniósł na r. 1849 10,400,000 
tal., od których odtrącić należy oszczędzone 300,000 
tal. Dla deputowanych Zgromadzenia frankfurtskie- 
go wydano 70,991 tal. a diety członków Izb prus- 


rawy. 
k Z kolei zajęło się Zgromadzenie wnioskiem pana 
Fouquier d'Herouel, który żąda zmniejszenia dzisiej- 
szych okręgów wyborczych, czyli w miejsce wybo- 
rów kantonowych, zaprowadzenia wyborów gminnych. 
Komisya zmienia wniosek i radzi wydać uchwałe. 
aby na przyszłość okręg wyborczy mieścił w sobie 
500 dusz ludności. Emil Barrauli występuje prze- 
ciw wnioskowi, dowodząc, że system przyjęty przez 
Komisyą jest pogwałceniem konstytucyi. owca 
w dalszym ciągu swego rozumowania oświad- 
cza, że Izba wydaną już w tej. ag uchwałą 
zrobiła wyłom w ustawie zasadniczćj. Na te słowa 
owstał zgiełk, prezes przywołał mowcę do porząd- 
u. Daremnie Emil Barrault tłumaczy, że prawo do- 


dzi z mownicy. Charamaule powstaje na stronność 
prezesa i protestuje przeciw zgwałceniu wolności 
mownicy. P. Dupin chcąc złagodzić sprawę, wzywa 
Emila Barrault aby zabrał powtórnie głos. Po o- 
trzymaniu odmównćj odpowiedzi, powołuje z kolei 
zapisanego Pascala Duprat. "Ten również zrzeka się 
głosu, poczóm jen. Cavaignac wstępuje na mownice 
i dowodzi, że wniosek komisyi przeciwny jest trzy- 
dziestemu artykułowi konstytucyi, ten bowiem wy- 
rażnie stanowi, że wybory mają si odbywać po kan- 
tonach. Jen. Bedeau (członek wię szości ) oznajmia, 
że lubo przenosi wybory po gminach , jednak niechce 
targać się na konstytucyą, bo w Jój. ścisłóm wyko- 
naniu widzi zbawienie narodu. Dalszy ciąg rozpraw 
odroczony do jutra. 

(Wiadomości bieżące). Mówią, iż rząd otrzymał 
wiadomość o poddaniu się Zaatcha, wszakże wieść ta 
zdaje się być przedwczesną. 

Ministeryam odebrało wczoraj urzędowy raport 
admirała Hamelin o zajęciu przez wojsko francuskie 
wysp Sandwichskich. 

Wczoraj przybyło z Belle-Isle 400 więźniów przez 
prezydenta uwolnionych. W ciągu drogi zachowali 
się spokojnie, jeden tylko za rewolucyjne okrzyki zo- 
stał napowrót odesłany. Jednak. przy bycie ich spra- 
wiło niejakie zamięszanie w przedmieściu Saint An- 
toine. Policya zamknęła z tego gy odu kilka kawiarni. 

Prawa strona zakłada tygodnik pod tytułem: Mes- 
sagór de la Semaine. Dupin, de Broglie, Thiers, de 
Valmy będą zasilali swemi artykułami to pismo. 

Papiery idą w górę, gdy renty 5'/, zbliżyły sie do 91; natłok 
sprzedających spowodował spadek, renty 3%, stały na 37, 40, ren- 
ty 5% na 90, 60. 

Paryż 6 grudnia. (Dzisiejsze posiedzenie pra- 
wodawczego zgromadzenia). Z porządku dziennego 
przyszedł powtórnie pod rozprawy projekt p. Fou- 
quier d’ Herouel, wnoszący o rozdrobnienie okręgów 


tylko pod zasłoną konstytucyi można nanai więk- 
szość w narodzie. Ludwik Napoleon Orgy sta z tego 
usposobienia główniejszych naczelników wstecznego 
stronnictwa i usiłuje wejść z niemi w związki, które 
ich, zamiast przewidzianych 100,000 doszły do | w oczach świata zerwać był przymuszony, Konser- 
summy 366,738. Z przewyżki dwuletnićj wydat- 
ków 20,500,000 należy odtrącić 5 milionów na bu- 
dowę kolei żelaznych; w ostatnim więc razie wypa- 
dnie zaciągnąć pożyczkę 16 mil. 


watyści widocznie skłaniają się ku niemu, bo niewiel- 
Prezes oświadcza, że w zob et to, odesłanem 


kićj potrzeba sztuki, aby ich por er do istnie- 
jącego rząda. Dla nich głównóm zadaniem utrzymy_ 
zostanie do komissyi skarbowćj; Izba przechodzi do 


wać wszystko co jest, i cofać Się tylko o tyle, oile 
tego w warunkach istniejącego aiea można do- 
kazać. Trudniejsza atoli sprawa Z legitymistami, ej 
chętnie zgadzają się na wagon ae U Rady; lecz 
niechcą jej przykuwać do jednost hi oraby mogła 
na swoją korzyść przywrócić monare m; t zasiąść ną 
tronie Burbonów. Dla tego tóż WSZY "Bo. dotycheza- 
sowe układy, spełzły bezowocnie. | onaparte. wy- 
prawił niedawno jednego ze Swych przyjaciół do 
legitymistów, aby umówić się © warunki Sojuszu i za- 
pewnić sobie ich współdziałanie przy powtórnych 
wyborach. Ale stronnicy Henryka ; Stanowczo od- 
rzucili przymierze z siostrzeńcem Cesarza oświad- 
czając, iż wszelkich dołożą starań, aby przeszkodzić 
urzeczywistnieniu jego dumnych zamiarów, Jednak 
Ludwik Napoleon BONO e Jeszeze o wygranćj. 
Obecnie liczy on w Izbie 200 zwolenników, s orszak 
ten znacznie się pomnoży, jeśli PO prowincyach ode- 
zwą się głosy przychylne Bonapartemu, 
Ministrowie, po długich naleganiach, uzyskali od 
Bonapartego zwłokę w ogłoszeniu amnestyj , mimo to 
wszakże prezydent niezaniechał myśli ufaskawienia 
więźniów politycznych, a jeźli lzba odmówi ogólnćj 


porządku dziennego. 

(Wiadomości bieżące). Na posiedzeniu rady mia- 
sta Berlina, wniesiono pytanie, czyli koszta wyborów 
do Izb i sejmu niemieckiego mają kyć ponoszone 
przez gminy, czy też przez skarb. odzi tu mia- 
nowicie o stolice, którą każde wybory 20-30,000 
tal. kosztują. Wydatki te zeszłego roku pięć razy 
się powtórzyły, co dla skarbu już i tak w przykróćm 
znajdującego się położeniu, dotkliwym było wydat- 
kiem. Dotychczasowe prawa w tym względzie mil- 
cza. Prezydent Izby Ilćj dał się słyszeć, iż ma za- 
miar 20 lub 22go posiedzenia aż do dnia 3 stycznia 
odroczyć. Brak kolei żalaznych w prowincyach 
wschodnich, skłonił prezydenta, iż przez wzgląd na 
deputowanych z zachodnich i wschodnich Prus ferye 
świętalne wcześnićj chce rozpocząć. Mówią także, 

e zamiarem jest rządu z powodu wyborów posie- 
enia obu Izb do dnia 34 stycznia odroczyć. Stron- 
nictwo demokratyczne, dla uczczenia Waldecką, za- 
mysia my kupić jakąś własność ziemską, Magistrat 1 
otrzymał mnóstwo z rg na konstablów, którzy nie- | amnestyi, prezydent, korzystajac Ze służącego mu pra- 
tylko anemi, dopuścili się przekroczenia władzy, | wa, uwolni pojedynczo wszystkich przestępeów. 
biciem 1 lí i naj ple nawet niewinnych zaczepiali, Obsadzenie posad dyplomatycznych, coraz trudniej- 
aresztowali | najgorzej się z niemi obchodzili, Uwia- | szóm się okazuje, Z tego powodu pół urzędowa A 


, niwersytetu, będą mieli większość po sobie, jednak 


CZA S. 


wyborczych. P. Rigal dowodzi wśród powiększają- 
cego się coraz bardzićj zgiełku, że powyższy pro- 
jekt dąży do zgwałcenia konstytucyi. P. Lacaze po- 
wstaje przeciwko temu twierdzeniu, wykazując, że 
ustawodawcze zgromadzenie , nie rozstrzygnęło sta- 
nowczo w jakićm miejscu wybory mają się odbywać, 
lecz odesłało tę kwestyą do prawa wyborczego. Da- 
léj usiłuje dowieść mowca, żę przy głosowaniu po 
stolicach kantonów, wieśniak nie obeznany z polityką, 
ulega wpływom a częstokroć przemocy demokraty- 
cznych ajentów. P. Łarabit przedstawia E awke 
z żądaniem, aby okręgi wyborcze, mieściły w sobie 
przynajmnićj dwie lub więcćj gmin. P. Gaslonde od- 
rzuca imieniem komisyi tę poprawkę, którćj też Izba 
nieprzyjmuje. P. Creton wnosi, aby kantony zostały 
podzielone na 6 okręgów wyborczych. P. Gaslonde 
powstaje przeciw tćj nowćj  poprawce,: utrzymując, 
że podziały nie mogą być dowolne, lecz zastósowa- 
ne do ludności i potrzeb miejscowych. Jen. Bedeau, 
który wczoraj oświadczył się przeciw projektowi ko- 
misyi, jako sprzecznemu z duchem konstytucyi, dzi- 
siaj cofa swoje zdanie i oświadcza, iż będzie woto- 
wał za projektem, Ferdynand Barrot przyjmuje pro- 
jekt w imieniu rządu. W końcu Izba większością 
442 głosów, przeciw 206 stanowi, iż kwestya poraz 
trzeci będzie poddana pod rozprawy. Wnosząć z prze- 
ważnćj większości, która projekt popiera, należy u- 
ważać go już za przyjęty. 

P. Bocher sprawozdawca komisyi, wyznaczonćj do 
rozbioru projektu do prawa o podatku od trunków, 
przedstawił wezoraj Izbie swój raport.  Komisya 
wnosi o przyjęcie projektu, jednak wypadek walki, 
która się na tém polu zawiąże, jest bardzo wątpliwy. 
Mówią atoli, że prawa strona uchwaliwszy poprze- 
dnio tajemne głosowanie, zapewni większość pro- 
jektowi. 

Wiadomo iż rząd przedstawił Izbie projekt do pra- 
wa z żądaniem, ażeby 500 politycznych więźniów 
osadzonych na galerach, byli przeniesieni do Algieru. 
Komisya zamianowana do rozbioru tego projektu, ra- 
dzi odrzucić go, a to z powodu, że prezydnt w tej sa- 
méj chwili, kiedy ułaskawia więźniów, wkłada na 
Izbę obowiązek stanowienia surowych przeciw nim 
praw. Mówią, że w razie odrzucenia projektu Bo- 
naparte uwolni wzwyż wspomnionych 500 polity- 
cznych przestępców. . 

Mówią, że rada stanu zmieniła w znaczaćj części 
wypracowany przez p. de Falloux projekt do prawa 
o wychowaniu. W skutek tych poprawek, uniwer- 
sytet zatrzyma dawną przewagę nad innymi nauko- 
wymi- adami. Rada gaere wania, którą p. Fal- 
loux chciał utworzyć, ba ie wprawdzie urządzona, 
lecz szkoły elementarne i miejscowe komitety nauko- 
we nie przestaną istnieć, chociaż ich zniesienia da- 
wny minister szczególniej się domagał. Rada slanu 
nie zgadza się również na utworzenie 86 akademij, 
które p. de Falloux po stolicach departamentowych 
chciał założyć. Zmieniony w ten sposób projekt, 
traci pierwotną swoją wagę. Zachodzi teraz pytanie 
jak go przyjmie Izba, która w kwestyi wychowania 
na wiele drobnych rozłamuje się stronnictw. Ultra- 
katolicy uważali projekt p. de kalloux za niedosta- 
teezny, tém bardzićj więc projekt rady stann nie Zy- 
ska ich przyzwolenia. Katolicy umiarkowani przyj- 
mowali plan dawnego ministra, atoli teraz złącza się 
pewnie ze stronnictwem Montalemberta. Ostatni kra- 
niec lewćj strony, który wychodząc z zasady bez- 
warunkowej równości, domaga się nieograniczonćj 
swobody nauczania, będzie głosował tą razą z ka- 
tolikami. Trudno jest przewidzieć, czy stronnicy u- 


obrońców, którzy zrzekli się głosu w sprawie wię- 
źniów Wersalskich. Mówią, "że rada I ymierzyła 
przeciw wzwyż wspomnionym obrońcom karę napo- 
mnienia. om; 

— Prezydent słaby jest na fluxyą, co mu niedo- 
zwala zajmować się publicznemi sprawami. Ministro- 
wie przybyli dziś do niego ną zwykłą radę gabine- 
tową , lecz nieotrzymali posłuchania. Bonaparte Len: 
gnie odbyć przegląd gwardyi narodowćj 10go grudnia. 

yć wszakże może, iż tak dla sPabości, jakoteż po- 
lifycznych widoków, odstąpi od tego zamiaru. 

— Dzienniki francuskie donoszą, żekwestya turecka 
niejest jeszcze stanowczo załatwiona. Co dopoddanych 
austryackich, Turcya zgadza się na ich strzeżenie 
dopóty, dopóki w Austryi wewnętrzny porządek nie- 
będzie utrwalony. Gabinet Wiedeński domaga się 
przeciwnie, aby węgierscy wychodzcy pod ciągłym 
zostawali nadzorem. Co do Rosyi, spór toczy się jesz- 
cze o Polaków przebywających w Turcyi z paszpor- 
tami francuskiemi i augielskiemi. Mówią atoli, że 
dyplomatyczne stosunki wkrótce zostaną przywrócone. 

— P. Argout, prezes banku francuskiego, od dwóch 
już dni naradza się Z ministrem skarbu. 

— Rząd pragnie przenieść szkołę politechniczną 
do zamku Meudon, i będzie żądał na ten cel kredytu 


w ilości 2,500,000 fr. 


się Ziaatcha; donosi tylko, że jenera? Herbillon po- 
raził Arabów, i że prace oblężnicze postępują. — Do 
ministeryum spraw wewnętrznych przybyły dziś wa- 
żne, jak słychać, depesze z Wiednia i zymu. 

Mówią, że nie zadługo duchowieństwo francuskie 
odbędzie provine y arane sobór w Bordeaux. 

Wiadomo, że p. de Falloux wyjechał dla porato- 
wania zdrowia do Włoch. Skoro przybył do Nicei, 
mieszkańcy zbiegli się tłumnie, aby mu okazać swoje 
oburzenie. Były minister wyniósł się natychmiast 
z miasta, wszakże i w innych może się podobnego 
spodziewać przyjęcia. 

Renty 3%, podniosły się 0 5 cent. ; prącono je po 57—45. Ren- 
ty 5%, stały na 90—70. ` 

BELGIA, 


Bruksela 5 grud. Przeciwko obecnemu ministe- 
ryum dwa występują stronnictwa., Jedno żąda zna- 
cznego podwyższenia cła od zboża wprowadzanego 
z zagranicy, drugie obstaje za zmniejszeniem budże- 
tu wojny. Rząd zamyśla obydwom tym projektom o- 
pierać się, a minister wojny oświadczył, iż woli wy- 
stąpić z gabinetu, aniżeli zezwolić na uszczuplenie 
funduszów do utrzymania armii potrzebnych. Mini- 
ster spraw zewnętrznych przedstawił Izbie projekt 
do prawa, w „którym żąda potwierdzenia zawartćj 
z Francyą umowy © wzajemną wymianę płodów za 
pomocą Żeglugi. Umowa ta będzie niechybnie przy- 
jęta. Stronnictwo katolickie zamierza także wystą- 
pić z opozycyą przeciwko gabinetowi, a to z powo- 
du praw ścieśniających wolność nauczania. 

WŁOCHY, 


„Rzym Í grudn. Pogłoska 0 bliskim powrocie pa- 
pieża okazała się bezzasadną. Pan de Corcelles i jen. 
Rostolan wyjechali do Portici, aby raz jeszcze wysta- 
wić Ojcu S. potrzebę spiesznego opuszczenia Neapolu. 
Lecz tak Pius IX., jakotéż + kardynałowie żądają rę- 
kojmi niezawisłości, której w dzisiejszćm postępo- 
waniu Bonapartego nieznajdują. "Tymczasem folio 
nig skarbu coraz krytyczniejsze, a brak funduszów 
niedozwala £ 
ministracyi. armii duch rewolucyjny głośno się 
objawia. Niedostatek tak w ludziach jakotćż i w pie- 
niądzach, przeszkadza nowemu utworzeniu siły zbroj- 
nćj. Trzój kardynałowie niechętnćm patrzą okiem na 
czynności nowego dowódzcy Francuzów, jednak w sto- 
sunkach z nim silą się na uprzejme i grzeczne obej- 
ście, dopełniając Ściśle przepisów woskićj etykiety. 
Krążyła jakiś czas pogłos%a , że król neapolitański chce 
odstąpić Piusowi IX. część SWEJ gwardyi złożonćj ze 
Szwajcarów. Lecz €i nieodzownie są potrzebni F'er- 
dynandowi Il. do utrzymania własnych poddanych 
w niewoli, gdyż wojsko narodowe nie słynie z od- 


w każdym przypadku zanosi się na burzliwe rozpra- 
wy, które przy dzisiejszćm rozprężeniu kół parla- 
mentarnyce, moba nie małe wyrządzić klęski prawéj 
stronie. Wszakże, jeżeli włększość sejnowa w cia- 
głym pozostaje ponini i przy każdćj ważniejszćj 
kwestyi się rozpada, to przyznać należy, iż demo- 
kraci nie SO ności sł pT aná zgodnego po- 

jenia 1 SCI. rze r T, . AE 
rosan aap e g oma pg naczelnicy 


socyaliz ) eroux i dwik BI zak a j y 
zaciętą toczą między sobą walkę, nie szczędząc krzyw- wagi, i tylko przykładem Szwajcarów może być 
dzących wyrzutów i słów obelżywych. > porwane. 


Nazionale fiorencki ciekawe podaje szczegóły o za- 
prowadzonéj w Rzymie Radzie Cenzuralnćj. Nikt 
nie wić, gdzie ona odbywa swoje posiedzenia, ani 
z jakich członków złożona. Jawią się tylko jćj wy- 
roki; które wciąż urzędników usuwają z posad. Ža- 
den z obwinionych, niebył przez nią powołany do 
usprawiedliwienia. Nie słucha Świadków, ani się wdaje 
w rozlrząśnienie dowodów. *rezesem tćj rady ma być 
Gioachimo Pecci biskup Peruzy. "W dniach rewolu- 
cyjnych kazał on swoim pofWładnym przypiąć na 
piersiach trójkolorowa kokardę ; obecnie wydaje obia- 
dy dla austryackich jenerałów i utrzymuje ścisłe sto- 
sunki ze świętóm kolegium. 


Komisya wyznaczona do rozbioru projektu, wno- 
szacego o przeniesienie posiedzeń sejmowych do da- 
wnćj zb deputowanych, „oświadcza się za projektem 
a nadto żąda, aby w nowćj sali posiedzeń reprezen- 
tanci ciągnęli losem swoje miejsca. Tym sposobem 
zniknęłyby nazwy lewe)» PE E © i środka. 

Donieśliśmy poprzednio czyte ni sa naszym, że p. 
Desmousseaux de Givrć, wniósł o ustąpienie na rzecz 
skarbu trzecićj części płacy przez reprezentantów 
pobieranćj. Karol Lagrange przedstawił poprawkę 
w którćj żąda, aby reprezentanci oprocz trzecićj czę- 
ści swćj płacy, odstąpi i rządowi trzecią część wszyst- 
kich swoich dochodów. Wedle tego pt urzę- 

, mają płacić 


dnie pobierający a, aniżeli 2 „ Turyn 2 grudn. Wnosząć Z dzisiejszego usposo- 
E i pięć od sta. Či zaś, których pensya bienia wyborców, zdaje się; Ze ostatni kraniec lewéj 
przechodzi , winni trzecią jej część oddać na pokry- strony, niepozyska w kszości w nowćj Izbie. Sro- 
cie wzrastającego deficytu. dek lewy otrzyma wedle wszelkiego prawdopodobień- 


stwa zwycięstwo, Ze swćj strony Austrya przygo- 


( Wiadomości bieżące). Rada wybrana z grona pa- , w c 
towuje się do zbrojnego wystąpienia przeciw Sardy- 


ryskich adwokatów, pociągnęła do odpowiedzialności 


nii, Marszałek Radecki zakłada w tym celu obóz 
pod Florencyą. 

Z Florencyi donoszą, że W. książe nakazał wybić 
medale, które ma rozdawać główniejszym swoim stron- 
nikom. W tych dniach przybyła municypalność, ze 
złożeniem Wmu księciu podziękowania za amnestyą. 
Leopold przyjął ją w mundurze toskańskim, od swego 
zaś powrotu z Neapolu występował zawsze w uni- 
formie austryackim. Umowa z Austryą jeszcze nie- 
zawarta. Obecnie stoi w Toskanii tylko jedna bry- 
gada jen. Kolovrat, wkrótce jednak ma przybyć dy- 
wizya ks. Lichtenstein. Rząd pracuje nad urządze- 
niem nowćj żandarmeryi; skoro ta siła zostanie zor- 
ganizowaną, wojsko austryackie zapewne ustąpi z To- 
skanii. Ministeryum przygotowuje dwa ważne prawa 
o municypalnościach i publicznóm wychowaniu. 


NN, 
0 Cholerze. 


Cholera w Warszawie, dzięki Bogu, prawie już 
zupełnie ustała. Z tego powodu wiadomość o sku- 
tecznym sposobie leczenia tćj choroby mniej może tam 
jest potrzebna. Jednak ta plaga jeszcze naszego kra- 
ju nie opuściła; w wędrownym swoim charakterze, 


— Monitor Algeryjski niewzmiankuje o poddaniu | Co raz inne okolice nawiedza; co większa, nie raz do 


jednych i tych samych miejsc kilkakrotnie powraca. 
Nikt więc na środki jéj leczenia nie powinien być o- 
bojętnym, nawet tam, gdzie już niebezpieczeństwo 
minęło ; cóż dopiero w tych okolicach, w kórych ona 
jeszcze panowanie swoje rozpościera. 

W Sandomierskićm około Opatowa, Sandomierza, 
Staszowa, oraz w Krakowskićm, cholera jeszcze trwa. 
Bóg zaś wie, jakie okolice ona jeszcze zwiedzi. 

Wprawdzie późno ona tego roku do nas przybyła; 
jednak nas już powtórnie odwiedza, bo i w zeszłym 
roku w Opatowie w listopadzie się zjawiła. Gdy więc 
ten miecz groźny nad wielu głowami jeszcze wisi, nie 
od rzeczy będzie zwrócić uwagę publiczności na tę oko- 
liczność, że podług dotychczasowych doświadczeń , 
przynajmnićj w naszćj okolicy, skuteczną na choierę 
okazała się kuracya zimno-wodna, jeżeli z ener- 
gia, wytrwałością i konsekwencyą jest przedsięwzię- 
tą. Bliższe szczegóły tego leczenia wyłożyłem w pi- 
semku: 

„Sposób leczenia cholery za pomocy zimnćj wody, 
szczęśliwym skutkiem uwieńczony. Warsza w dru- 
karni Józefa Unger, przy ulicy Miodowćj Nro. 4814.“ 

Niezmiernie ubolewam, Że się nie odważyłem 
współrodaków wcześnićj z tym środkiem obeznać, 
ale pochodziło to ztąd, że ten sposób leczenia zna- 
łem tylko z teoryi i z czytania, osobistego zaś prze- 
konania nabyłem dopiero teraz, gdy cholera w nasze 
strony zawitała. 

Dla zaspokojenia wszystkich tych, co jeszcze tą 
plagą straszną są zagrożeni, winienem do publicznćj 


. 


wiadomosci podać, iż podług tych wiadomości, jakie 


_ | mnie ciągle dochodzą, w mojćj okolicy, w którćj się 


podany przezemnie sposób coraz więcéj rozszerza, 


mieć o dalszćm utrzymaniu wojska i ad- leczenie cholery za pomocą kuracyi zimno-wodnćj o=- 


kazuje się najskuteczniejsze, gdzie tylko właściciele 
zićmscy osobiście się choremi interesują, i gdziekol- 
wiek lekarze temu środkowi ufają a przy tém i czas 
potrzebny do dopilnowania mają, aby z właściwą wy- 
trwałością był użyty. 

W sąsiednich Miragonowicach p. Jan Reklewski 
widział sześć wypadków cholery, które szczęśliwie 
zimną wodą wyleczono, ale się osobiście nadzorem 
zajął. Jeden tylko chory umarł; ten jednak nie był 
w zimnćj wodzie. 

W Opatowie był niedawno nadzwyczajny wypadek, 
wprawdzie nie cholery, ale krwawćj dysenteryi do 
najwyższego stopnia posuniętćj, który całą okolicę 
zajął bo dotknął osobę powszechnie szanowaną i ko- 
chaną: Chora była bez żadnćj nadziei, podług zda- 
nia biegłych bardzo lekarzy. Lekarstw żadnych za- 
żywać nie mogła, gdyż obok dysenteryi ciągłe były 
womity. Qsmego dnia choroby, gdy wszystko zda- 
wało się stracone, przybyła w pomoc wodna kura- 
cya, i prowadzona była z wielką onergią i nieustra- 
szonością, i z nadzwyczajną wytrwałością, bo były 
takie noce, że trzeba było po siedm razy chorą do 
zimnćj kąpieli siedzenia kłaść. Prawda Że kurącya 
trwała 10 dni, ale chora została uratowana: rekon- 
walescencya poszła szybko i 14go dnia chora mogła 


być w teatrze. To poświadczyć może biegły lekarz 


Wrześniowski, który rad swych przy tój kuracyi u 
dzielał i ją wykonywał. 


CZAS. 


W dobraćh Iwaniska, W. Ludwika e At Dg 
wybuchła temi dniami cholera, tak w mieście jak i 
po wsiach, i całą ludność trwoga ogarnęła, ale téj 
ludności dał Bóg ojca prawdziwego, nie pana. Tem 
nietylko sam osobiście losem chorych się zajął, iećz 
i kosztów na lekarza nie szczędził. Byłem tam onć- 
gdaj izust własnych W. Łempiekiego oraz z obe- 
cnego tamże felczera Liegerta, bardzo nadzwyczajne 
wypadki kuracyi żimno-wodnćj, usłyszałem. Sie= 
dmiu cholerycznych tą metodą traktowanych, zupełnie 
wykdrowiądo, ośmiu już w pełnćj jest tekonwalescćn= 
cyi. Dotąd tamże nikt nie umarł, tó był w zimnej 
wodzie; a byli tacy między nimi co zupełnie byli ju 
sini. Ale też wyznać trzeba, Że starania felczera 
Liegerta pilne i że bez najmniejszćj zwłoki z pomocą 
spieszy. Prżytćm jest nieugięty i nieraź po godzinie 
w kąpieli zimnćj trzyma, nie zważając nic na narze- 
kania. Zwycięstwo kuracyi zimno-wodnćj w dobrach 
W. Łempickiego nad cholerą odniesione, tém jest 
wiarogodniejsze, że W. Łempicki do antagonistów 
tej kuracyi należy, więc o stronność jego świadectwo 
posądzanem być niemóże. 

Z bardzó wiarogodnego źródła powziąłem wiado- 
mość, Że lekarz Bowgiełło w Staszowie, ze wszyst- 
kich środków leczenia cholery, zimną wodę uznaje 
za taki, który najwięcćj powodzenia rokuje i takowe- 
go NOW używać ma. as RB 

Malicich u p. Konarskiego także sźczęśliwie 
chołerę żimńą wodą wylećzono. Wiele innych je- 
sacze jest szczęśliwych wypadków kuracyi podług 
tćj metody, a których tu niepodobna wszyskich opi- 
sąć. Wyliczyłem tu kilka tylko w tym celu, ażeby 
współrodaków tą chorobą zagrożonych od zbytecznćj 
obawy ochronić, i zarazem ich do doświadczenia te- 
go zbawiennego środka zachęcić. — W miejscach, 
w których się tu zimnćj wody szczerze chwycono, 


nikt się cholery bardzo nie boi. Pragne, aby się i 
gdzieindzićj ten sam skutek stwierdził. Dla tego pro- 


siłbym, ażeby peryodyczne pisma krajowe te słów 
kilka do pokkakówhcićj Sitókwość! podały. 
Garbacz pod Opatowem % listop: 1849 r. 
Józef Gołuchowski, 


Wiadomości handłowe i przemysłowe. 


Sanok 6 grud. Przez parę tygodni mieliśmy najpożądańszą po- 

w i DE ta się l ię ay Mio po „ay zj deszczu, śnieg 
kj obli 

tak więtkie BASSI, że SojZEAŚAĆ TY SSA AR Toe 
sie takie śniegi były, przez co komunikacya od wsi do wsi zupeł- 
nie zatamowana, oziminy które tak późno i w mokre grunta posia- 
no, niedobrą przyszłość ac Pokłady ledwie w połowie póro- 
biono, dla braka robotnika. Gorzelni jest tylko kilka w ruchu, a 
ze zgniłych kartofli wydatek bardzo lichy, więc nawet praca koło 
nich nie opłaci się. . Garniec okowity 30-stopniowćj płaci sie po 3 
f. w. w. 

Tegoroczny omłot zboża jest bardzo zły, kopa pszenicy ledwo 
wydaje 16 garcy, kopa żyta 16 garcy, kopa jęczmienia 24 garcy, 
kopa owsa 26 garcy. 


Urzędowe. 


[333] 


Ner. 6366. ugARSKO-KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ 
Miasta Krakowa i jego Okręgu. 


Na skutek podania p. Antoniego Kieresza w imieniu małoletniego 
Michała Bojakowskiego wniesionego, o ogłoszenie spadku po Fili- 
pie Kuhn, dziadku tegoż małoletniego pozostałego, z realności pod 
L. 293 w Gminie VIIIGj miasta Krakowa potożonéj, składającego 
sie; — Trybunał po wysłuchaniu wniosku prokuratora, na zasadzie 
art, 12go ustawy hipotecznój z r. 1844, wzywa wszystkich mogą- 
cych mieć prawa do rzeczonego spadka, ażeby się z takowemi 
w przeciągu trzech miesięcy do Trybunału zgłosili — w przeciwnym 
bowiem razie, spadek ten małoletniemu Michałowi Bojakowskiemu 
przyznanym zostanie. — Kraków 11 października 1849 r. 

Sędzia Prezydujący, BRZEZIŃSKI. 


(2-3) Sekretarz, Burzyński. 


N- 3388. goncurs-VerlautLarung. "*" 


Bei der k. k.. vereinteń Salinen und Salzverschleiss- Administra- 
tion za Wieliczka, ist die Stelle eines k.k. Salinen - Wagmeisters 
mit dem Jahresgchalte von 500 fir. con. m., der XI Diäten -Klasse 


und dem unentgeldlichen Salzb e 15 ährli (a- 
milienkopf, zu besezten. EERE 1h pfund jährlich pr. Fa 


Die für diesen Posten enforderlichen Kigenschaften. sds Ge- 
wandtheit im Schreib - und Rechnungsfache, erprobte Kenntniss in 
Salzniederlags - Abwags - und Speditions-Dienste, Kenntniss der deit- 
schen und polnischen, oder einer anderen slevischen Sprache, dann 
eine feste ausdauernde Kórpers-Constitution. . 

Bewerber um diese Pósten haben ihre mit den legalen Nachwei- 
sen über die vorsteheńden Erfórdernisse, dann über Moralitat und 
über zurickgelegte Studien versehenen Gesuche, im Wege ihrer 
vorgesetzten Behörde, bis längstens acht und zwanzigsten Dezember 
l, J. bei dieser k.k, vereinten Salinen und Salzverschleiss-Admini- 
stration einzubringen und zugleich anzugeben, ob, und beziehungs- 
weise mit welchem Beamten des hierortigen Amtsbezirkes, sie ver- 
wandt oder verschwigert sind. Won dor k. k. vereinten Salinen 
und Salzverschleiss-Administration. 


. Wieliczka am 23. November 1849. G) 

| inseraty. 
C> UWIADOMIENIE DENTYSTY. ©» 
y Caguym tak ustnym jakoteż i eh zapytaniom, jak długo 


Pozostanę, zadosyć czyniąc, mam znaszczyt oznajmić 


iż wskutek odwołania do Rzeszowa tylko do końca b. m. tataj ba- 
wić zamyslam; Upraszam zatóm tak tych obywateli, którzy m 
zręczność już doświadczyli, ale z powodu jakićj zaszłćj okoliczno- 
śei że mną mówić sobie życzą, jakoteż i tych, którzy mojćj usługi 
jeszcze potrzebować będą, przed końcem tego miesiąca do nihie się 
zgłóśić, Oriz zywrącań MN to uwagę szańownój Publiczności, że 
wsadzenić sztucznych zębów, połowćj i całój szezeki najmniejszych 
bólów nie sprawia , nadto; że takowe z francuzkiego i angielskiego 
Emailu ódeńnie zrobione trwalsze są, jak dotąd używane Kościane 
zęby i ahi swą farbę nigdy nie tracą, ani przyczyną SĄ nieprzy- 
jeninegó żapacha w ustach. i 
Tarnów dnia 4go grůdfia 1849. 


% 
Joz. Zygmunt Ujheły o, 
praktyczny FAT 4 lekarz z Wiednia. 
Ziastać można przedpoładniem od 9 do 11 popołudniu od 2% do 4. 
"Tymczasem tutaj w domu pana Pysagórskiego N. 199, nlica pod 
Wałem naprzeciw hotelu Krakowskiego. 


N. 66. Warszawa 25 paźdz. (6 listop.) r. 1849. [260] 


SZEF KOMPANII TOPOGRAFÓW N.2. 


PRZY GŁÓWNEJ KWATERZE KONSYSTUJĄCHJ CZYNNÉJ ARMII. 
(Komandir roty topografow N. 2. pri Gławnoj Kwar- 
tirie diejstwujuszczej Armii sostojaszczej). 

Pisarz rządowy generał - kwatermistrzostwa czynnćj armii F ie- 


U 


dor Jergin, zgubił wyjeżdżając z Krakowa do Węgier znajda- 


jący się u niego w depozycie bilet Banku Polskiego do 1. 13,003 na 


imie Audytora Koleżskiego Registratora Ałeksiejewa brzmiący, 
a na kapitał złożonych w Banku polskim 
trzysta = pięćdziesiąt rubli srebrnych 

wystawiony. 

W skutek tego wypadku nastąpiło , dla przytrzymania wyż wzmian - 
kowanego kapitału, porozumienie się z Bankiem Polskim, który 
zawiadamiając o poczynionych w księgach swoich stósownych za- 
piskow: wzywa w myśl istniejących przepisów, jedną z Gazet 
w Krakowie wychodzących, aby zgubę wzmiankowanego biletu ban- 
kowego w Krakowie wydarzoną, trzykrotnie w przeciągu SZEŚCIU 
tygodni ogłosiła, a następnie takowe obwieszczenie Bankowi Pol- 


skiemu przesłała. 
G3) Górski. 


Oddawszy w zarząd cały majątek mój, jak równie prowadzenie 
wszelkich interesów moich W, $tanisławowi Borowskiemu zięciowi 
memu, oświadczam że wszelkie jakiebadź poprzednie plenipotencye 
przezemnie dane, uważam od dnia dzisiejszego za żadne i niniej- 
szym je odwołuje. © czém strony interessowane publicznie zawia- 
damiam. Kraków dnia 1 grudnia 1849 r. 

(345-1) Józefa z Przerembskich Skorupkowa. 


tnana 


Autor poematu: JA czyli Dzieje mych uczuć, po przejściu 
tegoż przez cenzurę c, k. ‘Starostwa i Nadkomendy wojskowćj, nie 
mogąc poznać swojego utworu, oświadcza, iż pieniądze powzię- 
te w przedpłacie, tą Samą drogą, jaką je odebral, zwra- 
ca, i póemat pokreślony do swój teki chówa. Osoby zaś, którym 
w_darze rozesłał bilety, najmocnićj przeprasza za wydarzenie nie 


z jego wi ks ie, ab jmnićj dobre o chęci ocenio- 
nemi Łostały. PR iaiia : - s 


Kapitan 


LJ LJ 
Dom w Wadowicach do sprzedania. 
DOM murowany w Wadowicach przy gościńcu wiedeńskim poło- 
żony, jest z wolnćj ręki do nabycia, Bliższa wiadomość pod L. 210 
w Wadowicach, lub u Augusta Ńwitkowskiego w Krakowie przy 
Placu Szczepańskim pod L. 381 mieszkającego, u którego plan te- 
goż domu widzianym być może. i [324-3] 


(328) Stósownie do wyroków sądowych przysądzona summa 
z procentami przeszło 20,000 fl. k. m. Maryannie Podoskićj, Tekli 
Siemek, Annie Grzesieckićj, między innemi na dobrach Tylmanowy, 
Kłodńóm , i Tigaszówój Berskich w oyrkule Sandeckim w tabali 
primo łoco intabulowana a teraz W egzekucyi będąca, i te dobra 
w moc dekretu dnia 22 Listopada b. r. przez J; komornika Denkera 
i detaksatorów zdetaksowane, te summę życzą sobie z wolnćj reki 
razem lub pojedynczo sprzedać. Ktoby s "A z korzyścią 
życzył nabyć, ma się w haudlu P, Koster go aryl Sączu zgło- 
sié, albo ktòby sobie życzył 2,000 fi, k. e. ub więcój na procent 
pewny ulokować, to się ma także siebie b. z Gi albo do 
powyższych właścicielek i tę pożyczkę na innych dobrach i na tych 
summach sobie zahipotekuje. 2-8) 


wh 
„own 


z ogrodem, oficyną, oranżeryjką i 
inneni zabudowaniami w Krakowie 
ne przedmieściu Kleparz, pod korzy- 


Dom nowy 


gtnemi warunkami jest z. wolnćj ręki 
do sprzedania. — Bliższą wiadomość powzięść można w księgarni 
Baumgardtena. (3-6) 


ETNE O SHESI A NTULI A CE WAZA Ł. 
ce OGRODNIK SZUKA POMIESZCZENIA. 

20 lat wieku, liczący, zdrówój i silnéj pą- 
dowy ciała, języki: niemiecki, polski A ogoski poaiadajhoy, w naj- 
sławniejszych zakładach ogrodniczy r Frei dok, austryackiego 
kształcony, ogrodnictwo ozdobne 1 Rz od tokładnie znający, 
nakoniec przez trzy lata w Galicy! jako ogrodnik służący ; szuka 
dła siebie w swym zawodzie gtósoWN%B0 Pomieszczenia w Galicyi 
lub w  Imperyum rosyjskióm. OAE A Y 

P. T, właściciele ogrodów życzący, sopis wejść z wzmiankowa- 
nym ogrodnikiem w układy, raczą 5'9 zgłosić listami franko- 


Mężczyzna bezżenny, 


wanemi do p. Gottlieb Buhl c. k. oficyała przy mor.-Szl. Buch- 
halteryi w Bernie (Brünn) stolicy Morawy. G) 


A 
Ś Dwa Galar nieckim na Rudawie bedace, 54 


z wolnćj ręki do sprzedania. iższa wiadomość, w Kr lewskich 


varad lub tóż u p. Gronemajera przy ulicy miio n pod 


MLYN 


z polem i ogrodem 


o'2ch kamieniach ameryk. a 3 zwyczajn. wraz z Kasznikiem 
ma Skawie zaraz przy mieście Wadowice, dla zmienionych sto- 
sunków familijnych, jest do sprzedania. Nabywający zgłoszą się 
do Zygmunta Franz w Wadowicach. O, cenie można wiedzieć w Re- 
dakcyi Czasu. (321 - 3) 


"UWIADOMIENIE 
o dalszém wychodzeniu 


Tygodnika Rolniczo - Przemysłowego. 


Rok ten, był dla mnie rokiem próby, przetrwałem go bez szwan- 
ku, zaco składam dzięki życzliwym abonentom i współpracowni- 
kom; usiłowanie moje jest zawsze jedno i to samo: nieść choć słabe 
wiadómości w ofierze krajowi, i w tóm czuję największe wynagro- 
dzenie gdy mile zostają przyjęte. 2 key 

Ciężkie nastąpiły koleje, przetrwać je mezko trzeba ; zaciagna- 
łem sie pod chorągiew gospodarzy, z.niemi cheę dole” ich dzielić 
dopóki sił stanie; a nazwe się szczęśliwym, ch choć cokolwiek 
do ich dobra przyczynić sie zdołam. 5 

Szezupły dochód z tego-rocznćj przedpłatni, pokrywający zale- 
dwie wydatki nakładu, niedozwala mi zniżyć jeszcze więcój cenę, 
lecz jeżeli liczba abonentów na przyszły rok powiększy się i wci j- 
gu roku zniżenie nastąpi. Cena zostanie więc jak była 6 złr. 
kr. z przesyłką pocztową za cały rok; bez przesyłki w redakcyi 
i po księgarniach 5 zër. 48 kr. m. k. 

Przytóm zwracam uwage Wszechności, iż Tygodnik mój niema 
żadnój styczności z pamiętnikiem gospodarskim pana Przyłeckiego, 
przedpłatnie i reklamacye mają też być wystósowane Tygodnika tego 
li-dotyczące się.— Lwów 1 grudnia 1849 r. 


zaciężniaki zwane, zdolne do 
spławu, przy moście Zwierzy- 


Redaktor, 
(319—2) T. W. KocHAŃSKI. 
[340] We Czwartek dnia 13go Grudnia (2-3) 


PO RAZ OSTATNI 


Wielką Menażeryę B. Advinent 
na placu przy Kościele 00, Franciszkanów widzieć jeszcze można 
od godziny 9téj rano do Stój wieczór. 

Lew afrykański, Tygrys, 
Lampart, Hyeny, Połoz, 
Krokodyl, Kenguru itd. 
różnego rodzaju małpy, 
szczególnie piękne Ka- 
kadu i innepapugi, zale- 
cają tę menażeryę. Kar- 
mienie i produkcya zwie- 
rząt, kaźdodziennie o 4 
godz. po południu, gdzie 
pani Advinent odwagą $$ Eas S 
swoją odznaczać się bo- zaj REDDIT 


te Cena miejsc: Pierwsze 1 złp. 15 gr. Drugie: 20gr. Trzecie: 


Tegog dnia wolny wstep dt ; ; , 
5 £ a d $ 4 
wprowadza jedno dwiesig kanpiuoia: E iteig 


Przyjechali do Krakowa dnia 10 grudnia, Antoni Mikuli 


wł. dóbr z Wiednia; X, Ludwik Kusionowicz z Gdowa; Ferdynand. 


Seemann naucz. gim. ze Lwowa; hr. Jadwiga Sanguszkowa wł. 
dóbr z Gumnisk. 

©djechali. ©. k. urzędnik pocztowy, Batz, do Lwowa; hr. 
Moltke porucznik do Lwowa; Leonard Wężyk wł. dóbr do Passkó- 
wki; Jaworski porucznik do Lwowa; Władysław Dąbski do Woj- 
nieza; X. Jerzy Lubomirski do Griffenbergu. 


manae w NE 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Kurs krakowski z dnia 11 grudnia. Banknoty 97.— Pruski ku- 
rant 5 — lImperyały ros. 34 20.— Ruble srebrne nowe 
Dukaty złp. 20 5.— Listy zastawne Król. Polsk. 101'/,. 
Wywóz złota i srebra z Królestwa Polskiego pozwołony. 

Kars wićdeński z dnia 7 grudnia. Metaliki 94. — Nowa 
pożyczka 83'/,.— Akcye Banku wióćdeńsk. 4196. — Akcye Kolei żel. 
110'/,. Dukaty austr. 15, Srebro 95/,. - 

Kurs wrocławski z d. 8 Grudnia. Banknoty austr. 92'4;. Pol- 
skie papiery 953/,. — Listy zastawne Król. Pols. 95/,- — Akeyo 
koleiżel. Krako. -górno-szląs. 70. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


-| 4 | STAN mañon. | nop, Gmipza PRĘŻNOŚĆ | KIERUNEK 
è g | wmierze pa- z pary wodnéj wiatru 
S ryzkićj spro- | według w powietrzu i 
pp, wadzony do Róaumura. : s 
© [0° Rédümura. | ` czyli e. natężenie. 
5 0 w» 
2|27 0», 46. gy y 4% 1”, 19. wsch. słaby 
» 10] „7 | = ROWogRAL 06.) „4 » 
10 TS. | —1...3 0. 72, » » 
9. 70, | —10. 1. 0. 84. wsch. słaby 
4. 80. — 1t. 4. 0. 53. 
, » » 
11 8, | 14% 0 | 0, 41, 


w DRUKARNI OZAKU. 


ZMIANA TEMPERATURY 


STAN w 


ZJAWISKA 
NAPOWIETRZNE 


dnia 


ciągu 
od 


ATMOSFERY. 


pochmurno 


» 
pog. z chmur. 


pogoda 
» 
» 


